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Dyrekcja G ł ó w ^ T ^ ^  s l ^  duszę Y  p.

a - ^ i s Ś S S  £ S S 2 » J ? .js ę .« sr j s i L E S Ł K 1 . 1 - :  i"**8r"“
2 u ? o n e g o ^ S a V sr e0m 5tza°'um Y zon e i z tego t y t^  W^ rocznicę^ śm iem  ś L p. Józefa 
S  żadne dochodzenie ani kontynuowane ani te* na jest l i g o  Lipca;^ P o m ed zla teK ), ^  dw£
urzyszłość wszczynane być nie może, i że w miejsce 
umorzonych inne Listy Zastawne wystawione byc po­
winny Dyrekcja Główna zawiadamia publiczność in ­
teresowaną: iż objęte załączającym się R a ż e n i  L i­
sty Zastawne i Kupony, umorzone > z o s t a ł i  takowe

w czyjemkolwiekby ^ sj ^ ^ a w a ^  18 (30^ Czerwca 
1 8 6 ? ro k u .-V re z e s ,  Rzeczywisty Radca Stanu, Trze- 
trzewiński.—Za Pisarza, M. Popławski. (Dz. W,)

K is s in s e n , 2 ~ L i y c a .~ Wczoraj przybyła tu  deputa- 
cia Oficerów 3go pułku Kirysjerów Krolewsko-Bawai- 
<?kich którego Szefem mianowany został niedawno 
j e g o  C e s a r s k a  W y s o k o ś ć  W i e l k i  X iażę K o n s t a n ­
t y  Deputacja t a  przedstawiała się Królowi Baw ar­
skiemu i C e s a r z o w i  Rosyjskiemu. W planie pobytu 
i nodróży N a j j a ś n i e j s z y c h  C e s a r s t w a  Rosyjskich i 
z. ta . rrnoaio vnr»wn zmiana, co do ktorei tył*

zapraszają Przyjaciół i Z n a jo m y c h  zmarłego na dwie 
M s z e  Żałobne, mające s i ę  odprawie o godz. 10 H e j, 
w Kościele XX. Ile forma Iow. (26 O-

Anzelm Suchodolski, Urzędnik Kom: Rz: Przycho­
dów i Skarbu, przeżywszy la t 42 opatrzony SS. SA­
KRAMENTAMI, wczoraj rozstał się z tym światem, 
w nieobecności Braci i Sióstr, Stryjenka zaprasza 
Krewnvch, Przyjaciół i Kolegów na exportację zwłok, 
ju tro  o godz: 3ej po południu, z Kaplicy XX. Hefor- 
matów, na cmentarz Powązkowski. (276).^

W dniu 2 Czerwca r. b., w Kaliszu, zakończyła życie 
ś. p. Julja z Wąsowiezów Soakowska, pozostawiwszy 
w nieutulonym żalu Męża i dwoje Dzieci. W spaniały, 
nader liczny orszak pogrzebowy, towarzyszący zwło­
kom do miejsca ich wiecznego s p o c z y n k u ,  wymownym 
był dowodem współczucia i czci okazanej zmarłej, a  
balsam pociechy wlał w zbolałe serce Małżonka, k to-

i  „ i - t _ w . frTTO+lrim  T in rl 71 p Ia”n W H I l l f i .

• r,iit;7 cza i u s s i u s c u  «     —  - - - - -  W d. 1 1  ( 2 3 )  Uzerwca r. d .,  w  d z k o i b
ś c ie  opus z |  K0 Rosyj ski Jenerał-Adjutant Xiążę cj alistóvv Wiejskich w Radomsku istniejącej, w  o b e -
onegdaj za£ przyjechała tu  J e j  Ce s a r s k a  W y- cn0.4ci osób delegowanych przez Władzę, tudziez k i l -

W t e ik a  X ię ż n a  M a r j a  Meklemburg-Streli- kudziesięciu Obywateli Ziemskich z; okolicy, o d b y ł s ię
s o k o ś ć  popis publiczny uczniów tejże szkoły i  akt u ro c zy sty ,
cka. (D . •) W y so k o ść  W ie l k i X ią ż ę  Nastę- na którym za wzorowe sprawowanie się i  ce lu ją cy  p o -

nrzvbvł 20go Czerwca (2go Lipca) szczę- stęp w naukach następujący uczniowie o tr zy m a li, a)
Pca .Trr  u S a  1 następnego dnia raczył udać się N«  rod w Xi żkach z odziała Wyższego G ą so w ic z
ś l i w i e  d o  Berlina i  u b Seweryn i Dereeowski Dyonizy. b) Listy p o ch w a ln e

d°  4 Lipca. ~~ Jego  Ce s a r s k a  W y so k o ś ć  z oddziału Wyższego Siennicki Gustaw, a z o d d z ia łu
Xi»’żs K o n s t a n t !  i J e j  O e s a e s e a _  W y s o -  Niższego Grudziński S S t o k  i D o -

~ ki ”»-*•

w i e t k i  X i a ż e  K o n s t a n t y  .  -------------
3 L ć  W i e l k a  X i ę ż n a  A l e x a n d r a ,  wraz z czworgiem 
d z i e c i  W i e l k a  X i ę ż n i c z k Ą  O l g a ,  oraz W i e l k i m i  

Y t a ż e t a m i  K o n s t a n t y m ,  D y m i t r y m  i  W a c ł a w e m ,  

kJh wczoraj do Hummelsbain, w odwiedziny do 
p r z y b y ł !  wczoraj J e j  C e s a r s k i e j  w y s o k o ś c i

^ ^ kyV kkandry. (D. W).

Wczoraj przyjechali do W a is^ a w ^ Je n e ia łaM ^oi

zy i Siennicki GustftW* . i yawiern nn*
Wyszedł Nr 27 Gazety

W c z o r a j  przyjechali do Warszawy: J e n e ra l-M g r  
y Z e r  z  Grodna, oraz dymissjonowany Jenerał-M a- ctwa rolni * za kwartał “ ^ . ^ V m u k  kiehca i

wyjechał zas, Rz: Radca Sta- ch fom /[i f  wyrabianie gontów
nu Modzelewski, do Karlsbad. klepek (z 2ma rycinami), od

Bractwo S e r c a  JEZUSOWEGO, ^  ‘  “  ^  ^ ^

raUnarTanyscPhokcó f d S r . z S i st t
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Wypis z protokółu 14go posiedzenia Komitetu Urzą­
dzającego w Królestwie Potskiem z dnia 30 kki*  

(11 Czerwca) 18 64 roku.
Nr 71,

0  PRAWACH WŁOŚCIAN RÓŻNEJ NĄZWY DQ POSIADANIA
GRUNTU.

(Dalszy ciąg.)
5. W kwestji, czy należy uznawać za właścicieli 

osad komorników, chałupników i innych, jeżeli za­
mieszkują, w kilka osób lub familji jedną budowlę 
(dom, izbę, chałupę i t. p.) zwracaną była uwaga na 
to, że nie ma wcale zasady do przeciwnego tłómacze- 
nia tej,kwestji, gdyż art: 14 do rzędu włościan posia­
dających osady stanowczo zalicza rolników wszelkiej 
nazwy komorników, chałupników i innych. D latego 
zupełnie zgodne z prawem będzie, uważanie takich 
budowli na zasadzie powołanego artykułu Ukazu, za 
wspólną własność mieszkających w niej rolników 
z przyznaniem każdemu z nich jako przedstawiające­
mu właściciela osady, stosownie do Ukazów z dnia 19 
Lutego (2 Marca) r. b. prawa do gruntów i służebno­
ści, dotychczas w jego użytkowaniu znajdujących się.

6. W razie, gdy jedna część budowli mieszkalnej 
nie podchodzącej pod wyłączenie w art: 10 Ukazu 
wskazane, zajęta jest przez komorników, chałupników
1 innych, drugą zaś część tejże budowli zajmują oficja­
liści dworscy i takie osoby, które nie mają prawa do 
uposażenia ich gruntem, zwracaną była uwaga na to, 
że zgodnie z art: 5 i 14 Ukazu, jako też z wyżej okre- 
ślonem znaczeniem osady jest zasada uznawania ta­
kich komorników, chałupników i t. p. za właścicieli 
tych części budowli jakie zajmują, ze wszelkiemi in- 
nemi prawami do gruntu właścicielom osad, służą- 
ceini.

7. W kwestji, czy wypada uważać za własność wło­
ścianina, zajmowaną przez niego część karczmy, kiedy 
on żadnego z przeznaczeniem tej budowli nie ma sto­
sunku, lecz za pomieszkanie w karczmie i za udzielo­
ne mu pod różnemi warunkami kawałki gruntu, od­
rabiał pańszczyznę lub czynsz płacił, należało mieć 
na względzie, jeżeli cała budowla czyli zagroda uwa­
żaną yest za własność dziedzica, dla tego że podchodzi 
pod wyłączenia objęte art: 10, nie może być część 
tejże budowli czyli zagrody oddaną na własność za­
mieszkującego w niej włościanina, który w takim 
wypadku nie będąc uważany za właściciela zagrody, 
nie nabywa prawa do własności gruntów, poprzednio 
w jego użytkowaniu zostających.

8. Tam gdzie komornicy w skutku dobrowolnego 
układu z włościanami, gospodarzami mieszkają na 
osadach należących clo tych ostatnich, czy to w je­
dnych z nimi domach, czy w oddzielnych chałupach, 
należy mieć na względzie, że w takich razach ani część 
domów, ani część gru.ntów, pod oddzielnemi chałupa­
mi znajdujących się, nie przechodzą na własność za- 
mieazkująoychje rolników, gdyż Ukazy z dnia 19 Lu­
tego (ż Marca) r. b. nie wkładają na włościan gospo­
darzy obowiązku odstępowania innym rolnikom ja ­
kiejkolwiek części 0Sady posiadanej poprzednio.przez 
nich samych i przechodzącej obecnie na zupełną ich 
własność. 8 ’

Po takiem określeniu praw włościan do zajmowa­
nych przez nich zagród, Komitet Urządzający przy­

stąpił do rozwiązania kwestji, jakie grunta uważane 
być mają za przechodzące na własność włościan je­
dnocześnie i łącznie z zagrodami.

Z uwagi na art: 1 Ukazu o urządzeniu włościan o- 
piewający: że na zupełną własność włościan prze­
chodzą wszystkie grunta w użytkowaniu ich zosta­
jące, rozwiązanie kwestji powyższej zależy od wyrze­
czenia, jakie to grunta oddane włościanom za na­
wóz, albo do zbioru zboża w całości lub w części (ko- 
pizny), należy uważać za zostające w użytkowaniu 
włościan.

Przy rozwiązywaniu kwestji na ostatku przywie­
dzionych, przedstawiły się następujące uwagi i 
zasady:

9. Włościanin użytkujący z gruntu za nawóz lub na 
odrobek, nie otrzymuje żadnych z tą ziemią zasie­
wów, lecz samą ziemię, z której rzeczywiście korzy­
sta— z tego też powodu wszystkie kawałki gruntu 
nawiezionego i przez włościan obsianego, jako zosta­
jące w istotnem użytkowaniu włościan, należy od­
dawać na ich własność zgodnie z art: 1 Ukazu.

Jeżeli grunta o jakich mowa w roku zeszłym wy­
dzielone, z wiosną roku bieżącego na inne zamienio­
ne nie zostały, należy uważać grunta w roku zeszłym 
włościanom wydzielone, za przechodzące na ich wła­
sność.

10. Grunta uprawione i przez dwór obsiane, z k tó­
rych sam zbiór zboża włościanom jest oddany, nie 
mogą być w ścisłem pojęciu rzeczy uważane za zo­
stające w użytkowaniu włościan, albowiem w takich 
razach do rzeczywistego użytku oddaje się nie grunt, 
lecz gotowy zbiór zboża z tego gruntu. Grunta więc 
takie, jako nie będące w rzeczywistem użytkowaniu 
włościan, nie podchodzą pod przepisy wyżej powoła­
nego art: 1 Ukazu,— a tem samem nie przechodzą 
na własność włościan, użytki podobne ciągnących. 
Z tych samych a nawet ważniejszych powodów nie 
mogą być uważane za zostające w użytkowaniu wło­
ścian takie grunta,— z których niecały sprzęt zboża, 
lecz tylko pewna oznaczona ilość zboża w snopie lub 
ziarnie dla włościan jest przeznaczoną. Wszelkie te ­
go rodzaju wynagrodzenia zbożem w snopie lub ziar­
nie uważają się, tak samo jak wynagrodzenie pienię­
żne, za zależące wyłącznie od dobrowolnej między 
stronami urnowy. (D. n.) (Dz. Pow.)

JW. Hrabia Berg Namiestnik Królestwa, odebrał 
list Administratora Dyecezji Lubelskiej i załączony do 
tegoż listu adres nąjpoddanniejszy Duchowieństwa 
tejże Dyecezji, następującej treści:

List Administratora Dyecezji Lubelskiej, z d. 18 
(30) Czerwca r. b. Ner 824, brzmi: Do Jaśnie Wielmo­
żnego Hrabiego Berga Namiestnika Królestwa. Du­
chowieństwo Dyecezji Lubelskiej, poczuwając się ‘do 
spełnienia obowiązku, jaki od chwili wszczętych za­
mieszek w kraju dotykał jego sumienie, z tem wię­
kszą usilnością czyni temu obecnie zadosyć, gdy ma 
nadzieję, że Jaśnie Wielmożny Pan, który z taką 
gorliwością, dobrem wszystkich mieszkańców poru- 
czonego sobie w namiestniczy zarząd kraju, zajmować 
się raczysz, zechcesz być łaskawym przedstawicielem 
pokornych i szczerych wynurzeń, jakie toż duchowień­
stwo do Tronu N a j m ił o ś c iw s z e g o  M o n a r c h y , z naj-
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głębszetn uszanowaniem, przez zaleczający się tu  
adres wnosi. Otóż, o tg pośredniczącą łaskę Admini- 
sta tor Dyecezji, najuniżeniej prosząc Jaśnie Wielmo­
żnego Pana, ma honor wyznać, że pozostaje z najgłę- 
bszem uszanowaniem, X. K. Sosnowski.

Najpoddanniejszy adres Duchowieństwa Dyecezji 
Lubelskiej, z d. 18 (30) Czerwca r. b., brzmi: „ N a j j a ­
ś n ie js z y  P a n ie ! K ie d y  cały naród Polski uznawszy 
nierozwagę swoją w występnem targnięciu się na 
władzę, z woli BOŻEJ, T w o j e j  N a jd o s t o j n ie j s z e j  
Osobie nad nim poruczoną, skłania się do podnóżka 
Tronu W a s z e j  Ce s a r s k ie j  M o ś c i, błagając o przeba- 
ozenie winy i zapewniając wierny hołd i poddaństwo 
swemu M o n a r s z e . Duchowieństwo także, jako mające 
obowiązek z ustaw Św. Religji Rzymsko Katolickiej, 
nietylko przewodniczyć innym wiernym w posłuszeń­
stwie i uległości dla Rządu, aby wpajać tę  najgłó­
wniejszą zasadę moralności Chrześcjańskiej w umy­
sły swemu nauczycielstwu podległe, poczytuje sobie 
za powinność takiż sam objaw uległości i wiernego 
posłuszeństwa złożyć w pokorze u stóp T w o ic h , N a j ­
j a ś n ie j s z y  P a n ie . A znając T w e  dobrotliwe serce,
powodujące się uczuciami , [ f i f t
świętszego M i s t r z a  naszego JEzluoA U iit t io iU b A  
nakazanej, aż do niewyłączenia z jej obięc na,wet 
nieprzyjaciół i występnych, ma Diepłonną nadzieję, 
że W a s z a  C e s a r s k a  Mość wspaniałomyślnem prze­
baczeniem obrazę Majestatowi Twemo wyrządzoną, 
wynagradzając, przydasz tym sposobem nowy pro­
mień świetności do jego blasku, a mądrością swoją 
wskażesz środki na zleczenie tych cierpień i dolegli­
wości, jakie przez własną winę sprowadzone na nas 
zostały.

Podpisali: Kazimierz Sosnowski, X. P ra ła t Dziekan 
Katedry. Administrator Jener: Dyecezji Lubelskiej, 
S. T. D.: Walenty Baranowski, X. Biskup Suffragaa 
Dyecezji Lubelskiej; Franciszek Szydoczyński, X. Ka­
nonik Katedralny Lubelski; Jan Ewan: Dyniowski, X. 
Kanonik Katedralny Lubelski; Karol Boniewski, X. 
Kanonik Katedry Lubelskiej; Ignacy Wierszyński, X. 
Kanonik Katedry Lubelskiej; Józef Ignatowski, X. 
Wikarjusz Katedry Lubelskiej; Felix Kaminski, X. 
W ikariusz Katedry Lubelskiej; Henryk Kowalski. 
X. W ikarjusz Katedry Lubelskiej; Edward Marskie- 
wicz X. Przeor XX. Dominikanów Lubelskich; Ka- 
sjan Pragłowski, X. Subprior XX. Dominikanów L u ­
belskich; Kalixt Waszczuk, X. Ex-Prowincjał Przeor 
XX. Karmelitów Bosych; Telesfor Głowicki, X. Sub- 
p r i o r  X X . Karmelitów Bosych; W. Lisowski, X. P rze­
łożony 0 0 . Bernardynów w Lublinie; L. Grudziński, 
X. Kaznodzieja 0 0 . Bernardynów; A. Sierakowski, X. 
Gwardjan 0 0 . Kapucynów Lubelskich; A. Kulesza, 
X. Kapucyn Wikary; F. W. Met.yszyński, Przeor B ra­
ci Miłosierdzia Lubelskich; F r Urban Dziedzic; Leo­
nard Śpiewak, X. Przeor XX Augustjauow; Mism- 
ski, X. Kanonik li. Katedry Lubelskiej, Proboszcz 
,w. DUCHA w Lublinie; Myślmski, X. Rektor Semina­

rium D.; Laskowski, X. Dyrektor Seminarjum Lubel­
skiego; Zakrzewski, X. Profesor Semin: Lub:;- Bułdok, 
X. Profesor Semin: Lub:;Bagrowski, X. Profesor Sem: 
Lub:; A.Sytek, X. Profesor Sem: Lub:; Juljan Sobo­
lewski, X. Kanonik h. Lubelski Sędzia Surrogat Kon- 
systorza Dyeeez: Lubek; Szymon Koziejowski, X. Ka

nonik h. Lubelski Kanclerz Konsystorza Lubek; W ła­
dysław Koglarski, X. Sekretarz Konsystorza Lubel­
skiego. (D. W .)

Bada Zarządzająca Towarzystwa Drogi 
Żelaznej Warszawsho-Wiedeashlej. — Gdy
tegoroczne zwyczajne Ogólne Zgromadzenie Akcjonarjuszów, 
zwołane na  dzień 16 (28) Czerwca r. b. zostało odroczone 
z powodu niedostatecznej liczby Akcjonarjuszów, k tórzy  się  
do uczestniczenia w nim zgłosili, przeto niniejszem, w po­
wołaniu się na  paragraf 33 Ustawy tow arzystw a, Zgrom a­
dzenie Ogólne zwołuje się powtórnie na  dzień 31 L ipca (12 
Sierpnia) r. b., w P ią tek  o godzinie 11 ej przed połudm em  do 
S ili Posiedzeń w Dworcu Stacji Głównej W W arSzdwie. Z tern 
Zgromadzeniem  Ogólnem Akcjonarjuszów zwyfczajiieih, cfahę- 
dzie się łącznie Zgromadaenie Ogólne AkcjoddrjusźóW nad­
zwyczajne, na  k tó re  niniejszem na^ten sam dzień i godzinę 
PP. Akcjonarjusze zostają zaproszeni, w powołaniu się na  
przepisy par: 32 i 35 Ustawy Towarzystwa, z tern nadm ienie­
niem, że niektóre żmlany Ustawy, oraz jój uzupełnieńia bę ­
dą przedstaw iane do narady i decyzji Zgromadzenia. Zwra­
ca się przytem  uwagę PP. Akcjonarjuszów na przepis par: 36 
Ustawy Towarzystwa, według którego Akcjonarjusze, a b y  
mieć prawo zasiadania na  Ogólnem Zgromadzeniu, winni a -  
kcje swoje przynajmniej na dni czternaście przed dniem wy­
żej' oznaczonym 31 L ipca (12  Sierpńia) ZTóŹyć, t?ądz w S a s ­
sie Głównej Towarzystwa w WarSzaWie, bądź w domu A n ­
toni Hólzel w Krakowie, bądź w Szlązkiem Zjednoczeniu 
Bankowem w W rocław iu, bądź w domu Fejg  e t Pinkus 
w Berlinie, bądź w domu L ippm ann R osenthal e t Comp: 
w Amsterdamie.

Bada Zarządzająca Towarzystwa Drogi 
Żelaznej WarszaWtsko ByiljgdskleJ.— Gdy te ­
goroczne zwyczajne Ogólne Zgrom adzenie Akcjonarjuszów; 
zwołane na dzień 16 (29) Czerwca r. b. zostało odroczone 
z powodu niedostatecznej liczby Akcjonarjuszów, k tórzy  się 
do uczestniczenia w niem zgłosili, przeto niniejszem , w po­
wołaniu się na  paragraf 33 Ustawy TowarżystWa, Zgromadze­
nie Ogólne zwołuje się  powtórnie na dzień 31 L ipca (12  
Sierpnia) r. b., w P ią tek  o godzinie 1 lej przed południem  
do Sali Posiedzeń w Dworcu Stacji Głównej w W arszaw ie. 
Z tem Zgromadzeniem Ogólnem Akcjonarjuszów zwyczajnem, 
odbędzie się łącznie Zgromadzenie Ogólne Akcjonarjuszów 
nadzwyczajne, na k tó re  niniejszem  n a  ten  sam dzień i go­
dzinę PP. Akcjonarjusze zostają zaproszeni, w powołaniu się 
na  przepisy par: 32 i 35 Ustawy Towarzystwa, z tem  n a d ­
mienieniem, że n iektóre  zmiany Ustawy, oraz je j uzupełnie­
nia będą przedstawione do narady i decyzji Zgromadzenia. 
Zwraca się przytem  uwagę PP. Akcjonarjuszów na  przepis 
par: 36 Ustawy Towarzystwa, według którego A kcjonarju­
sze, aby mieć prawo zasiadania ńa  Ogólnem Zgromadzeniu, 
winni akcje swoje przynajmniej na dni czternaście przed  dniem 
wyżej oznaczonym 31 L ipca (12 Sierpnia) złożyć, bądź 
w Kassie Głównej Towarzystwa w W arszawie, bądź w domu 
Antoni Hólzel w Krakowie, bądź w Szlązkiem Zjednoczeniu 
Bankowem w W rocław iu, dądź w domu Fęjg  e t P inkus 
w Berlinie, bądź W domu Lippm ann Rosenthal et Comp: 
w Am sterdam ie.

Złożono w Redakcji Kurjera od A. N. złp. 1 na świa­
tło przed sta tuą MATKI BOZKIEJ przed Kościołem 
XX. He formuło w\ i złp. 1 n a  światło przed PANPJM JE ­
ZUSEM przed Kościołem Śgo K r z y ż a . — Od Pelagji 
O. złp. 1 dla ubogich pod opieką Warsz: Tow: Dobro­
czynności zostających.— Od J. B. rs. 1 dla sierot pod 
opieką PP. f'tliciunek zostających.— Od P. O. rs. 5 d,a 
ubpgieh pod opieką Warsz: Tow: Dobroczynności zo­
sta jących-  Od A. M, z łp -1 ™ Pale“ie c.ygar dla Tow: 
D obroczynności.- Od Pana A. K. (na intencję Wnej 
K G.), rs 1 dla ubogiej wdowy Józefy h akowskiej. -  
Od M. P. rs. 1 dla ubogich pod opieką Warsz: Tow: 
Dobroczynności.

(*)



Z wiosną bieżącego roku, główny klomb dziedzińca 
pałacu Kazimiero w skiego, całkiem przekopany i no­
wym trawnikiem pokryty, przyozdobiony nadto został 
najpiękniejszemi kwaterami kwiatowemi. W około 
tego rozległego trawnika, zasadzone zostały róże szta- 
mowe w najpiękniejszych gatunkach, a sam klomb 
opasany barierkami z drutu, opartemi na słupkach 
żelaznych juader lekkich i ozdobnych. Wśród trawnika 
zasadzono oprócz tego kilka prześlicznych drzew igla­
stych exotycznych, a postawiono posągi na antykach 
modelowane. Także górny ogród z polecenia Dyrekto­
ra  Gł: Prez: w Kom: Rz. W. i O, Publ: do porządku 
przyprowadzony został.

Po licznych transportach czereśni Węgierskich do 
Warszawy nadsyłanych, okazały się nareście i nasze 
miejscowe. Te ostatnie koniecznie są lepsze, bo pod 
względem gatunków nie ustępują zagranicznym, a świe­
żość ich o wielekroć podwyższa smak i delikatność 
owocu. Obok znanych zakładów Piskorowskiego, na 
Czystem, na ulicy Marszałkowskiej w ogrodzie dawnym 
Zapaśnika i na Koszykach, przybywa jeszcze ogród 
Frascati przy ulicy Wiejskiej, ogród tak piękny z sa­
mego położenia, a obfitujący w najwyborniejsze gatun­
ki wiśni i czereśni. Dzierżawca tego ogrodu P. Leon, 
były oficjalista Instytutu Szlacheckiego, urządził tam­
że hurtową i detaliczną sprzedaż dla dogodności pu­
blicznej.

Onegdaj, w rozpoczętem ciągnieniu 2ej klasy 103ej 
Loteiji Klasycznej, znaczniejsze wygrane padły jak 
następuje, a mianowicie: Ner 2,840 wvgrał rs. 7,500; 
Ner 12,670 rs. 3,000; Ner 183 rs. 2,000; Ner 6,895 
rs. 1,500 i Ner 7,844 rs. 200.

PP. Natanson, Friedlein, Bernstein i M. Gliicksberg, 
nadesłali xiążeczki na nagrody dla dziatek pod opie­
ką Towarzystwa Dobroczynności zostających.

Kilkadziesiąt tomów dzieł lekarskich w językach: 
francuzkim, niemieckim, łacińskim i polskim; także 
25 tomów „Pamiętnika Towarzystwa Lekarskiego" są 
do sprzedania razem lub częściowo. Wiadomość pod 
Nrem 3cim przy ulicy StoJańskiej na lem  piętrze, 
między godziną 2gą a 5tą po południu, powziąść 
można.

Pensja Wyższa 5cio-klasowa, przez lat 20 w Skwar- 
cowa Pałacu istniejąca, a chwilowo na Marszałkowską 
ulicę przeniesiona, z dniem 9tym Lipca otwartą zo­
staje w domu Hrabiego Ostrowskiego, przy rogu 
ulic Mazowieckiej i Śto-Krzyzkiej pod Nrem 1352, i 
nadal jak dawniej przez samą Ochmistrzynię Laurę 
Guerin, prowadzoną będzie. Zapis Uczennic rozpo­
cznie się z d. 15 Sierpnia r. b.

Klemeus Bartkowski, Lekarz wolno-praktykujący, 
przeniósł swe mieszkanie z ulicy Mazowieckiej, na 
ulicę Nowy-Świat, naprzeciw ulicy Śto-Krzyzkiej pod 
N r 72 nowy. (283).

W z. m. miasto Niżnyj-Nowgorod, słynne z swoich 
jarmarków, na które kupcy z całej Azji przybywają, 
dotknięte zostało straszną klęską pożaru.

Wczoraj dostrzeżone i zatrzymane zostało płynące 
Wisłą pod ulicą Rybaki, ciało nieżywego człowieka. 
Ciało to już uległo w części korrupcji, a z odzieży wno­
sić można, że to był flis galarowy.

Familja, mająca doświadczenie w prowadzeniu wła­
snych dzieci, życzy sobie przyjąć na stół i stancję 4ch
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lub 5ciu uczniów moralnego prowadzenia, zwłaszcza 
takich, którzy w blizkości Gimnazjum Illgo zamie­
szkać pragną. Szanowni Rodzice lub Opiekuno­
wie, powierzający dzieci lub pupillów swoich, mogą 
z wszelką pewnością rachować na sumienność i rodzi­
cielską troskliwość przyjmujących, którzy należyty 
dozór i wygodę przyzwoitą zapewniają. Wiadomość 
przy ulicy Żórawiej N° 1618c?, w mieszkaniu Łaskich.

Będący w kwestji pierścionek złoty, łańcuszkową 
robotą, którego ani jedna, ani druga ze stron intere­
sowanych, przyjąć nie chce, złożono w Redakcji Ku- 
rjera, z przeznaczeniem dla biednej wdowy Zofji z Wol­
skich Neuman z małoletniemi dziećmi przy ulicy Ogro­
dowej Nro 844.

Saturnin Kleczyński, b. Oficer byłego W. P., Major 
Sztabu Jeneralnego w Armji Tureckiej, podczas wojny 
wschodniej, Komendant Twierdzy Ruszczuka, Kawaler 
różnych krzyżów i medalów, 28go Czerwca rozstał się 
z tym światem w Paryżu, licząc lat 58 życia.

Xiążę Edward Lichtenstejn, Feldmarszałek Austrjac- 
ki, w 27mym z. m., będąc na kuracji w Karlsbadzie, 
życie zakończył. Zaślubiony był z Hrabiną Honorją 
Chołoniewską.

Wybory Władz Akademickich w Uniwersytecie Ja ­
giellońskim, na rok szkolny 1864/5 odbyte teraz, pa­
dły na następujących Professorów: Rektorem Uniwer­
sytetu: Dr Dunajewski; Dziekanami: Wydziału Teolo­
gicznego Xiądz Dr Wilczek; Prawniczego: Dr Buhl; 
Lekarskiego: Dr Piotrowski; Filozoficznego: Dr Kre- 
mer.

W Litowlach (Litta) w Morawji, 8go Maja r. b., 
umarł Jerzy Dietz, mający lat 132. Urodził on się 
w Bratersdorf, w pierwszych dniach Lutego 1732 r. 
W roku 1756 służył w wojsku i odbył wojnę 7-letnią, 
później bił się z Turkami. Następnie ożenił się, ale 
żona umarła mu bezdzietnie. Mając lat 107 ożenił się 
powtórnie z 19-letnią dziewczyną, z którą miał syna 
i córkę; syn ma dziś lat 24 a córka 25. Wdowa pozo­
stała po nim, liczy dziś 45 lat, mieszka w Litowlach. 
Dietz zachował do ostatniej chwili zupełną przyto­
mność, a przez całe długie życie ani razu nie cho­
rował.

W Teatrze Opery w Wiedniu, urządzono kurtynę 
z blachy żelaznej, która, w czasie wyniknąć mogącego 
na scenie pożaru, spuszczona do dołu, zabezpieczy 
publiczność od ognia.

Na licytacji zbiorów osobliwości, po Lordzie Elgin 
w Londynie, sprzedano Chińską relikwję, pod nazwą 
„czaszki Konfucjusza", za 327 fst: Oprawa jej bar­
dzo kosztowna.

Listy własnoręczne Królowej Marji-Antoniny, obe­
cnie drukiem ogłoszone, nabyte zostały przez Hr: 
Hunolstein za 9,000 fr.

W Francuzkiej Radzie Stanu wkrótce ma być roz­
bieranym projekt zniesienia prawnej stopy procent!’ * 
która odtąd ma być dowolną podług umowy stron.

Wiadomości Zagraniczne.
AMERYKA. -  Z New-York wiadomości dochodzą 

do 25z.m. Korpus Jen: Hancock, został22go przy ko­
lei do Weldon odparty, ze stratą 1,000 jeńców i 1,500
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ranionych, ale dnia następnego zajął utraconą pozy- 
zycję. Cała linja Granta posunęła się naprzód i zna­
lazła skonfederowanych silnie oszańcowanych.

(Ind: Bel:).
FRANCJA. Paryż,3 Lipca. -  P.Beust,jak wiado­

mo, przepędził część dnia wczorajszego w Fontaine­
bleau. Nie wiadomo jaki rezultat wypadł z tego wi­
dzenia się z Cesarzem, ale wątpić należy aby przynio­
sło ono jakikolwiek pożytek dla projektu Kongresu, 
który dzienniki półurzędowe zawsze naprzód wysuwa­
ją. -  Słychać, że Prusy zawiadomiły juz Państwa 
obce o zamiarze przekopania kanału przez Szleswig, 
łączącego morze północne z Bałtykiem .- Potwierdza 
się wiadomość, żeP przyjęcie JJ. CC. Mości Mexykan- 
skich na całej drodze z Vera Cruz do Mexyku było dość
obojętne. Okoliczność ta miała zasmucić Cesarzowę. —
Cesarzowa jak głoszą, nie zaniechała projektu swej po­
dróży do Rzymu, jakkolwiek wątpić należy, aby tako­
wy do skutku w tych czasach przyprowadzić mogła.— 
Twierdzenia „Monitora i Patrie,“ iż; powstania w Al­
gierze i w Tunis, są głównie rezultatem fanatycznej 
propagandy religijnej, której organem ma byc dzien­
nik, w y c h o d z ą c y  w  Konstantynopolu po Arabsku, przez
„Journal de Constantinople “ stanowczo zaprzeczone 
zostały. -  „Monitor wieczorny“ donosi z Tunis, 
pod datą 27 z. m. że Bej wysłał 4,000 ludzi przeciw 
powstańcom. Podług wszelkiego prawdopodobieństwa 
bunt w Tunis niema żadnego związku z powstaniem 
wAlgierji.— Xiążę Piotr Bonaparte, mianowany Ka­
pitanem pułku cudzoziemskiego mexykaiiskiego, przy­
był do Vera-Cruz, i 20 Maja objął swe dowództwo. — 
Jeden z dzienników zapewnia, że ze strony francuz- 
kiej dokładane są wszelkie usiłowania, celem skłonie­
nia Xięcia i Xiężnej Walji do przybycia do Paryża. 
Wiadomo że usiłowania te raz już spełzły na niczem, 
a być bardzo może, że i teraz rozbiją się o niechęć, ja ­
ka Xiąże Walji żywi przeciw wszystkiemu co jestfran- 
cuzkie. Xiążę Latour d’Auvergne, którego starania 
w tym względzie nie zostały uwieńczone powodzeniem 
ma wkrótce" opuścić Londyn, i wraz z P. Drouyn de 
Lliuys, udać się do Vichy na czas pobytu Cesarza u 
wód tamecznych, co znowu budzi pogłoski o zmianach 
ministerialnych.— Zdaje się być rzeczą pewną, że 
słowie Japońscy przekonawszy się, iż w Paryżu nic 
wskóraćnie zdołają, amianowicie że nieprzeprowaazą 
zamiaru zamknięcia por, tuKanagawa dla cudzoziemców, 
postanowili opuścić Europę i wracać do kraju, tym 
bardziej, że i u innych dworów dostaliby niewątpliwie 
odmowną odpowiedź. Zapewne za powrotem staną oni 
na czele stronnictwa postępowego w swym kraju.

HISZPANJA. — „Epoca“ donosi, że dotychczaso­
we ministerstwo PeruWijańskie, zostało zastąpione in- 
nero, pragnącem zgody z krajem macierzystym. Pier­
wszym czynem nowego gabinetu, ma byc wysłanie'do 
Hiszpanji Posła, opatrzonego stosownem pełnomoc­
nictwem. (St: Anzeig:).

PRUSY. Berlin, ig °  L ip ca .-  Podług „Kreuzzeitg“ 
Xiążę Fryderyk Karol, wydał rozkaz do armji, iż obcy 
poddani, którzy niewykażą, iż jmmżą do armji duń­
skiej, stawieni być mają przed s4dem wojennym, i 
karani podług całej surowości praw. — WAugustenbur- 
gu zabrano papiery Jenerała Steinmarm, oraz małą 
kasę wojenną, równie jak służbę lekarską ze 1.40 o­

sób złożoną. — „Staatsanzeiger,“ ogłasza urzędowy ra­
port Jenerała Herwarth o zajęciu wyspy Alsen.

WLOCY.— Ojciec  Sty jak donoszą z Rzymu 29go 
Czerwca, celebrował w tym dniu po-raz pierwszy, po 
długiej przerwie Mszę Śtą, przy Ołtarzu w Kościele 
Śgo P io tr a , gdy dotychczas zwykle mógł tylko asy­
stować na uroczystościach w Bazylice Watykańskiej. 
Zdrowie Papieża zdaje się być w stauie zadawalmają- 
cym i nie budzić obawy na czas długi, zwłaszcza, że 
nie zaszkodziły mu nawet trwające tu upały. Mimo 
to P ju s  IX zamierzał wkrótce opuście Rzym, i prze­
nieść się na letnią rezydencję do Castel Gandolfo. -  
Jenerał Montebello, m a w tych dniach wyjechać do Pa­
ryża dokąd 29go Czerwca już odjechała jego małżon­
ka. (Wien: l t S)-

Ostatnie Wiadomości.
Z Sonderburga donoszą, że 5 b. m. odbyła się tam 

wymiana jeńców. W ogóle znajdowało się 128 Prusa­
ków i Austrjaków, a pomiędzy pierwszymi najwięcej 
kawalerzystów, a mało piechurów i strzelców. Żołnie­
rze Pruscy udali się natychmiast do swych pułków.— 
W nocy z dnia 5go na 6ty, 5 wielkich okrętów Duń­
skich stanęło w Arrve Sund, (pomiędzy wyspą szles- 
wigską Arrve i stałym lądem Szleswigskim) na kotwi­
cy i spuściło łodzie, ale przekonawszy się, że brzeg 
jest silnie obsadzony, odpłynęło na morze.

„Berlingske Tid:” z 6go pisze, że w Landsthingu 
Duńskim podano następny projekt adresu do Króla: 
W obec smutnej konieczności ponoszenia ofiar dla 
przywrócenia pokoju, W. K. Mość przeniosłeś ustą­
pienie części praw korony nad zgodzenie się na utwo­
rzenie połączonej Szleswig-Holsztynji. Okoliczność ta 
wskazuje, że celem dalszych układów będzie zabezpie­
czenie niezależności Państwa od Niemiec. W tem prze­
widywaniu Landsthingzapewnia W. K. Mości wszelkie 
z swej strony poparcie,—Podobny adres ma być za­
projektowany i w Volksthingu.

Cesarzowa Austrjacka wróciła 7 Lipca z Kissingen 
do Wiednia. — Turyńska Izba Deputowanych zakoń­
czyła d. 5 b. m. rozprawy w kwestji finansowej. Pan 
Minghetti oświadczył, iż domaga się przejścia do po­
rządku dziennego, ale koniecznie z wynurzeniem zau­
fania dla gabinetu, co przyjęto 182 głosami przeciw 
126. Madrycka „Epoka“ z Śgo Lipca, zaprzecza wie­
ściom o zaburzeniach w Andaluzji, i zapewnia, żew ca­
łym kraju panuje spokoiność. — Przez Trjest otrzy­
mujemy wiadomość, że podobno prawie cała Arabja 
Turecka jest w powstaniu. (®t: An:)

S z a r a d a .
Pierwsze  na opak, co się jak wąż wije,
Albo łabędzią naśladuje szyję,
Znane Wam dobrze, boście dziećmi byli,
A już je  palcem ze łzami znaczyli.

Kto z was nie trzecie  
Pierwszego drugiego;
J e ś l i  zn a jd ziec ie ,
To mi wskażcie jego.

W szystk ie ,  zaś u nas me bywały w m odzie,
Gdyż one tylko istnieją na W schodzie,
I tem są u nich, co dokładnie wiecie:
Czem tu mniemane niby drugie trzecie .

(Zeszły Monogram: Bijatyka).
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, P p * y j e « h » l i  d o W a r * * a w y :
C iechom ski T ad eu sz  Ob: z B rzozow a n r  584 ; Ł u czy ń sk i 

Z elis ław  Ob: z K ościelnicy n r  2358; Z ab o ro w sk i T eo d o r Ob: 
z Z aborow a n r  584.

W y j e c h a l i  s D om aszew ski B olesław  Ob: do P a c io r­
kow ej W oli; T arnow ski J a u  H r: do L u b lin a ; Z ło tn ic k i H ie ­
ron im  Ob: do Koszewa.

Przyjechali koleją że lazn ą :  G rosm an  R o b e rt 
W łaso ic ie l D ru k a rn i ze Szczecina n r  6 0 1 ; Z am o y sk i A ugust 
H r. z P a ry ż a  n r  1 726 .

W yjechali koleją żelazną s F is c h e r  P aw e ł N a u ­
czyciel M uzyki do O ldenburga; Z am oysk i T om asz  H rab ia  
do  W iednia.

D O N IE SIE N IA .
Do Magazynu JERZEGO L O T T U , przy ulicy 

Krako:-Przedni: Nro 17, nadszedł znaczny transport

KAPELUSZY
9 I Ę Z K I C H  P A L M O W I  C III  BIAŁYCH 

i FLORENCKICH. (179).

Q STOŁY TOALETOWE, W  f  
S to ły  przed Kanapę a B t >

S zabow ane, M ahoniow e; ja k o te ż  i ro zm a ite  inne ro - \  
\  bo ty  a k u ra tn ie  i pod ług  najnow szych  fasonów  o drob ię- £  
% ue, są  po um iark o w an y ch  cenach  do n a b y c ia  u  S to la- «  
#  rz a  p rzy  U licy L eszno , p o d  N rem  702. (N r 46.) \  
^ ^ ^ ^  ^

D o  s p r z e d n n i s ) : D o b ra  P o l n h i e z e  w O kręgu
W ieniaw skim  P o w ia tu  R adzyńsk iego , G nbern ji L ubelsk ie j p o ­
łożone, m ające  194 w łók i rozległości, z In w e n ta rz a m i m ar- 
tw em i i żywem i, z G orzeln ią  zu p e łn ie  now ą, bez  p o śre d n i­
c tw a osób trzecich . W iadom ość p rzy  u licy  C hm ielnej N r  
1565 a, N r  m ieszk an ia  4, codzienn ie do godziny  I 2 tej z ra -  
(N r 3914).

|  R E S T A U R A C J A  |
g  TOMAS5EA J A S IŃ S K IE  GD,
g  u trzym yw ana w dom u W go G rodzickiego pod N r 4 1 1, 
g  p rzy  u licy  K rak o w sk ie -P rzed  m ieście i K ró lew skie j,
|K o tw orzoną zo s tan ie  d n ia  9go b. m., to  je s t  w Sobotę. 
JsO bow iązkiem  m oim  b ędzie  ta k  j a k  daw niej s ta ra ć  się^S 
tw yborow ą K u ch n ią  z jed n ać  sob ie  i zasp o k  uć w szelk ie ż ą - j j  
Ju a n ia  Szanow nych Gości p rzy  ry ch łe j u słudze . O b i a d y * )  
£o zw ykłych godzinach  i te j sam ej cenie. P i e c z e ń  W o-j5 
t;łowa z ro ż n a  o godzin ie  6ej w ieczór, ja k o  te ż  w s z e lk ie j  
Jin n e  P o t r a w y  i \ o n  i l j e .  o raz  P i w o  Bawar-«9 
Jskie ze  znanej F a b ry k i  H ab erb u sc h , S ch ie le  i K lace,
£i w szelkie inne  HapoJe ta k  K rajow e ja k o  i Z a g ra n i-^  

Ć czne. P o leca jąc  się łask aw y m  w zględom  Szanow nej P u - «  
g b liczn o śc i, p o zo sta ję  z  uszanow aniem  — T o m a s a  J a - c !  
o s i ń s k i .  (N r 242). ftj

Kantor Agencji Domów Zleceń Rolników Płockich i 
Podlaskich, przeniesiony został z dniem dzisiejszym  
na ulicę Uvmarską,do domu P. Nrum arkN° 742. (186).

H  P rzy  u licy  M a rsza łk o w sk ie j, w p ro st K olei, w d o m u S  
g J W . D obrod iejew , objąw szy KASA Ł A B  będziem  s i ę | |  
Sgstarać s łużyć  p rzy  ry ch łe j u s łu d z e , dob rem  w prost .z Lo 
g d o w n i w ysta łem  Piw em  Baw arsUlcm  z F a b ry k i!!  
a jr -  H erm an a  Ju n g , ja k o  te ż  sm aczn ie  p rzy rządzonem i P o - s  
" t r a w a m i ;  zaś w N iedzie le  i C zw artek  dobrem i ( ' ] „  k  
f f l k a m t ,  donosząc o tern  Szanow nej P ubliczności, pole-Js 

wzsK dom  (N r 2 2 3 ). D

■u- do najęcia S f i L E P  i różnej
w ielkościL O M .A Ł E 1  m ieszkalne wdom uN 0 248/9  
przy ulicy Freta, wprost Długiej. (234).

Mam h o n o r uw iadom ić Szanow ną P ub liczność , iż  w z n a ­
nej Nowej Szw ajcarji w Z ak ład z ie  M lecznym , codzienn ie  wy­
p ie k a  się św ieże pieczywo, ja k o  to :  Ciasto G ospo­
d a rsk ie , Chleb W iejsk i n a  se rw atce  i Śm ietankow y n a  
n ajw yborn ie jsze j śm ietance , takow y  sp rzed a je  się n a  b o ch en ­
k i i  p ó ł bochenki; j a k o t e ż  d o stać  m ożna w łasnego w yrobu  
M asła w yborow ego, Serów , G om ółek  konserw ow anych  
p o d łó g  życzen ia ; M leka p ro sto  od krow y, ja k o  też  K w a­
śnego, Śm ietanki i śm ietany kw aśnej; o raz  w tem - 
że  Z a k ła d z ie  j e s t  G im nastyka Hygieniczna. P o ­
lecam  się  łaskaw ym  w zględom  Szanow nej P ub liczn o śc i.— 
J .  S . (N r 239).

IIp e r t o m e k ja '!
|  E. K S A l ’ L S O I ,  |
#  d o ty ch czas e x y s ta ją c a ,p rz y  ro g u  u licy  Ś to -K rzyzk ie j \  
o  i  Nowego Ś w iatu  p o d  N r 63, g

#  p rz e n ie s io n ą  z o s ta ła  n ap rzec iw k o , \
Cn a  N ow y-Św iat p o d  N r  76, do dom u X X . M is jo n a rzy .*

(N r 241). '  M

1) Szyldy p isz ą  się- w ję z y k u  R ossy jsk im  i P o lsk im . 
2) J e s t  m ie jsce  n a  A dm inistratora znacznego Z a k ła ­
du, p en sji z  ta n tje m ą  b ęd z ie  około  Z łp . 12 ,000  ro czn ie , a le  
k a u c ja  w gotów ce R s. 6 ,0 0 0  j e s t  w ym agana. 3 ) J e s t  do 
sp rz e d a n ia  D ystrybucja p ięk n ie  u rząd zo n a  i w pu n k c ie  
handiow em , z a  Z łp . 5,000'. 4) J e s t  k o rz y s tn a  Sprawa o 
Z łp . 800  z kosz tam i, do o d stą p ie n ia . 5) S ą  O soby k tó r e  
chcą  ob jąć  m iejsca  P isarzy przy  W ójtach Gmin. 
w iad o m o ść  p rzy  rogu  u licy  C hłodnej i  Ż elaznej N r  927  d, 
w D y strybucji. (N r 249).
© g3K 3«caC ł ^ g _ x i g 3 a E a 3 . ,d E ł^ i r ł im c Ł r a ra u 2 iB Ł - m - - j a  
M SS3- P o szu k u je  P o sad y  OFICJALISTA żonaty . 
LJw sam ej sile w ieku  , zdo lny  do Z a rz a d n  D óbr, utrzym y- 
jftwama M agazynów  Z bożow ych, P ro p in a c y jry c h , prow adzę- 
U m a  rac h u n k ó w , u trzy m y w an ia  kassow ości i t . p. ( jako  
ó p ra k ty c z n y  R ządca) obeznany  rów nież z p rzep isam i A d -S  
y m in is tra c y jn e m i i Policyjnem i, p o sia d a jący  ch lubne k w a -u  
^ lif ik ao je , m oże się  pow ołać n a  rek o m en d ac je  O b y w ate li,S

Su k tó ry c h  p e łn ił  obow iązk i, i k tó rz y  go zna ją , m oże w po- n  
łączen iu  podobnego ro d za ju  obow iązk i pe łn ić . A d res lt ib jł

g w iadom ość do sk ła d u  P a p ie ru  W go S zu ste r  w dom u P e - f l  
ty sk u sa  p rzy  u licy  W ierzbow ej p o d  N r  473b. (N r 126 ).

o  tUEir-TT-i "tr-arfr-acarrsgy,, j  v» » « - i e n p r a : r 3  -srx»-T-»r>
J e s t  do odn a jęc ia  Pokój przy  F am ilji, z osobnem  w ej­

ściem , ze  sto łem , u słu g ą , lub  bez. W iadom ość p rz y  u licy  
P odw al pod N r 505, n a  d rug iem  p ię trz e , n a  d rzw iach  N r 9, 
(N r 3986).

fi W  D o b rach  M ichrów  o m il 5 od W arszaw y , w ió ra 1 fi 
Odwie od  szosę  K ra k o w sk ie j, są  do sp rzed a n ia  800 J 
Vsztuk Macior i 100 sztuk  Skopów, o w c e , 
J te  są  zdrow e, z d a tn e  do chow u i n ie s ta re , sp rz e d a ją  s i ę j  
3d la  zm n ie jszen ia  g ro m ad y , w ełn a  z ty ch  Owiec bywaS 
(sp rz e d a w a n ą  po 90 p rzesz ło  ta la ró w . — T am że  j e s t  d o r  
^ sp rzed an ia  D achówki H olenderki 30,0000 
jsztn k .—W iadom ość b liż sz a  w A lei B elw edersk iej N e rJ  
Ó 17-26 lit: c, lub  listow nie, p rzez  m iasto  T a rcz y n  do D z ie -(  
fid z ica  D ó b r. (N r 151).

B ióro Inform acyjne dla Guwernerów 1 
G uwernantek, przy  u licy  D ługiej, N r  545, d ru g a  b r a ­
m a od P lacu  K rasińsk ich , id ąc  k u  ulicy F re ta ,  dom B ocka- 
na , obok  A p te k i W e rn e ra , n a  2giem  p ię trz e  0d  fro n tu . — 
U czen n ica  In s ty tu tu  M ary jsk iego , upow ażniona od R ządu , 
p rag n ie  zn a leźć  m iejsce lub lekcje  n a  godziny w ja k im  p rzy ­
zw oitym  dom u w W arszaw ie . S ą  do um ieszczen ia  G uw er­
n a n tk i i G uw ernerow ie, Po lacy , N iem cy, F ra n cu z i, n ie k tó ­
rzy  z n ich  p osiadający  ta le n ta , tp  )ost ry sunek  lub  m uzykę. 
B ony N iem ki i F ra n cu zk i; K o rrepe ty to row ie  i K orrep e fy - 
to rk i;  Osoby m ogące zas tąp ić  m iejsce m atek  przy  m ałych  d z ie ­
ciach , lub do to w arzystw a dam ; F ra n c u z k i życzą  sobie d a ­
w ać godziny ko n w ersac ji.— J .  Foland . (N r 2 3 4 2 ).
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Fabryka Chemicznych N aw ozów
^przy jm uje zam ów ien ia  n a  W yw ózkę N ieczystości, w S k le - | 
|p i e  D ystrybucy jnym  n aK rak o w sk iw n -P rzed m ieśc iu , w p ro st 

T jZ jazdu, N r  454 (uowy 93), gdzie n a p is : „ P rz y s ta ń  O m n i! 
|b u só w ;”  o raz u p ra sz a  P P . W łaścicieli D om ów  i R ządców ,^ 
baby w ypłacali na leżn o ść  za  W yw ózkę ty lk o  te j O sobie,^ 
Ik tó ra  p rzed staw i K w it o patrzony  pieczątką, fab ryczną, 

to  d la  u n ik m en ia  pom yłek. (N r 229).

ż ąd an ie  op iek i n ie le tn ich  Śukcessorów  Z alesk ich , i 
z  m ocy u p o w ażn ien ia  P ra e s id ii T ry b u n a łu  Cywilnego W a r ­
szaw skiego, odbyw ać się będzie  p rzed  podp isanym  R e je n ­
tem  w d n iu  13 (25) L ip c a  r. b., i w d n iach  n as tęp n y ch  p o ­
czynając  o godzin ie  9tej z ran a , sp rz e d a ż  p rzez  p u b liczn ą  l i ­
cy tac ję  ruchomości, w części po ś. p. S tan isław ie  Ig n a ­
cym 2ch im ion Z a lesk im , w części po żon ie  jeg o  Jó zefie  z L e ­
szczyńskich  Z alesk ie j p ozosta łych , a  m ianow icie : M ebli i
sp rzę tó w  pokojow ych, G arderoby , B ielizny, Poście li, P o rc e ­
lan y , szk ła , M iedzi, N aczyń i sp rzę tów  K uchennych , K o sz to ­
w ności, S re b e r, N aczyń  p la te ro w an y ch , Pow ozu lan d aro w e- 
go, Z aprzęgów  i tym  podobnych  przedm io tów , a  to  we dw o­
rz e  w e wsi L ip in ac h , w O kręgu  S iennickim , o m il dw ie od 
m ia s ta  K a łu sz y n a  p o łożonej. — W  M ińsku  dn ia  23 C zerw ca 
(5 L ipca) 1864 ro k u . — Fri Bugiewiez, R e je n t O kr: 
S t: i Sien: (N r 87).

Sj B O M Y  n a  6 , 7, 8, 9, 10 i 12 p ro cen t, z  O groda-Ó  
8 m i i bez takow ych , za  go tów kę i n a  zam ian  z a  D O B R A  8 
P i K O L O N JE . Ju ry d y k a  w, m ieście O kręgow em  o 6 m ilo  
3 od W arszaw y, p rzynosząca  rocznego dochodu  z łp : 22,000 2 
O na zam ian  n a  W ioskę, K olon ję  lub  D om  w W a rsz a w ie .5 
lHolonja o p ó łto ry  w iorsty  od R o g a te k  W a rsz a w sk ic h ,“ 
o z  p ięknym  w idokiem , ład n y m  D om em  m ieszkalnym , z a - 8 
ębudow an iarn i gospodarsk iem i, o raz  In w en ta rzem  żyw ym 3 
fli m artw ym , z a  sum m ę h y p o teczn ą  lu b  m ały  D om ; w ia - t  
* dom ość w K an to rze  S trę czeń  S łużący ch  p rzy  u licy  F re -  j  
J t a ,  vis a  vis X X . D om in ikanów  p o d  N em  279. (N r 3933). J  
riinr/XiCOQOQCCOCCCOQCOOQOOOQOOO 0 0 0 0 0 0 0 0 #  

W  do b rach  K ozien ice  n ad  rz e k ą  W is łą  poło- 
żonych, je s t  do sp rz e d a n ia  razem  lub  częścio ­
wo, 5 0 0  sz tu k  N k o p ó n  d o b rze  u p asionych . 
W iadom ość w W arszaw ie  p o d  N r 638a, u lica  

W ierzbow a, lu b  u  W łaścic ie la  n a  m iejscu. (N r 3981).
jsasasssssssassssss sssssass&sssssssssg
§  J u ż  k ilk a -k ro tn ie  w yczytałem  w P ism ach  tu te jsz y c lig  
•eo g ło szen ia , ja k o b y  Z a k i u d
■jzuanej od daw na pod H ale jem  p rzy  u licy  K oziej, prze-£3 
•n iesionym  m ia ł być n a  u licę T ręb ack ą . O głoszenia  te^ , 
• ja k o  m ylne, i w prow adzające w b łąd  Publiczność, u w a ż a m y  
Sza obow iązek sprostow ać. R zecz ta k  się bowiem  m a; źća-^i

P.k ła d  w spom niouy się n ie  p rzenosi, w yprow adza się ty lko* .
•fiz niego, do tychczas u trzy m u jący  go P . S taw icki. Zakład** 
g z a ś  ta k  j a k  d o tąd  exystow al “ i n ad a l esystow ać będzie,! 
g z  t ą  ró żn icą , że  pod  m oją firm ą  i p rzezem n ie  prowadzony;; 
S ta k  A b o n am en ta  m iesięczne, j a k  O biady  dniow e, Śniada-' 
g n ia , K olacje, o raz  w szelk ie zam ów ien ia, z w szelką aku- 
§ ra tn o śc ią  w ykonyw ane b ę d ą . D ni k ilk a  po trzebow ać będę! 

odśw ieżeu ie i dogodne u rząd zen ie  lokalu . O dniu  z a ś '. , 
marcia m ej R estau rac ji, p rzez  P ism a  publiczne, Szano k* 
ią P ub liczność  pow iadom ić n ie  om ieszkam .

W o j e l e e h  F e t l s  © * * Je w s» S * i. (N r 169).

W  F o lw ark u  W ysokie, n a  tra k c ie  B rzesk o -L i­
tew sk im , o w io rst dw ie p o d  m. M iędzyrzecem  
położonym , z pow odu zw in ięcia  gospodarstw a, 

j e s t  do sp rz e d a n ia : R r ó n r  popraw nej rasy , 
Wysoko m lecznych, w łasnego chow u i n au m yśln ie  przez  la t 
* iele do p a c h tu  w ybieranych , 37; B uchajów  po najm leczn iej- 

**ych krow ach , 2; Ja ło w ic a  1. (N r 92).
Owiec 100, Skopów 1 5 0 ,
ra sy  wys: pop:, m łodych, zdrow ych, 
z d a tn y ch  do chow u, j e s t  do zbycia , 
w B ab icach  obok S tac ji Ź ab ian k a , 
n a  tra k c ie  L u b e lsk im . (N r 41).

s  A n g i e l s k i e  praw dziew e G l i c e r y n o w e  I l y - S  
g d l o ,  z  dośw iadczenia je d n o  z  n ajlepszych  środków  do, 
fiudelika tn ien ia  c ia ła , k tó re  sp rz e d a je  się po Z łp . 2, lepsze! 
Cpo 2 gr: 20; o raz  u lu b io n a  P o m ad a  P h i l o r o t n  w roz-| 
•m aitych zapachach , sz k lan k a  po  Z łp . 3 g r: 10, d u b e lt Z łp  
.6, od  daw na oczekiw ane, ju ż  n ad esz ły  do P e rfu m erji 
julica S en a to rsk a  N r 460. D o tegoż M agazynu n a d sz e d . 
i f h i i i e n i v u s s c r ,  b a rdzo  sku teczn e  do czyszczen ia1 
I ł A ł o s ó w  od ł u p i e ż u ;  o raz  M y d ł o  do wy wabia- 
n ia  p lam , G a l l  s e ł f e ,  b a rdzo  sk u teczn e  do  M aterjiR j 
'jedw abnej, w ełnianej i t. d (N r 61). KJ
' IV W  aflWSVVVWSSVSWHHVVHOTSSHSSVv

   N a  P o cz th a lte r ji w M arjam po lu  j e s t  do sp rz e ­
d an ia  K a r e t a  P o c z t o w a  6cio osobow a, 
m ało  używ ana, zu p e łn ie  w dobrym  s ta n ie  b ę ­
dąca , za  b ardzo  p rzy stęp n ą  cenę. W iadom ość 

n a  m iejscu . (N r 194). ,

ff S K L E P  Z P O K O J E M,
i pod Nrem 457 , przy rogu ulicy Senatorskiej i j  
|  placu Zygmunta, z powodu nieprzewidzianych ok o-| 
|  liczności jest do odstąpienia. (Nr 246). ”

D łu g o le tn ia  Dzierżawa Rządowa, do o d stą p ie n ia ,
sk ła d a ją c a  się z trzech  F o lw a rk ó w , P ro p in ac ji, P as tw isk  
o bszernych , L ą k  obfitych, przew ozu , M łyna T a r ta k u , G orzel­
ni, B ro w aru  z In w en ta rzem  żywym  i m artw ym , M łocarn ią  
S ieczk arn ią , p o rząd k am i gospodarsk iem i, o d leg ła  od W a r ­
szaw y K ole ją  o trz y  godzin  ja z d y . D ow iedzieć się  m ożna n a  
m iejscu, w e wsi O rle, Pow iecie  O stro łęck im , o w io rst 5 od 
s ta c ji M a łk in , k o le i że lazn e j P e te rsb u rg sk ie j. (N r 3871).

Niżej P°dPisany p rz e n io s łe m ^ s w ^ K ^ fc la d a
W K r a w i e c t w a .  D a i u s k i e g r o .  z  p o d  N ruO
0 1258 pod  N e r  1252 u lica  N ow y-Św iat, p rz y  rogu  ulicyc 
g w a re c k ie )  do dom u J W . H r: S tadn ick iego , daw nie j H r: J 
{(O żarow skiego, p odejm uje  s ię  w szelk ich  R o b ó t D am sk ich , f  
“ p o d łu g  najnow szych  Z u rn a li. T am że  p o trz e b n e  są  Fan-< 
c n y ,  u zd a tn io n e  do -K raw iecczyzny i do n au k i ze  w szy-J 
C stk iem , za  stosow nem  w ynagrodzeniem ; ja k o te ż  p o d rj-5  
„ m u ję  się w yuczyć w k ró tk im  czasie  k ro ju , za  m a łe m i 
5 w ynagrodzen iem . — . f a m  O s t r o w s k i ,  N er 11 m ie -0  
Jjszkan ia . (N r 224). 8

W  B iu rze  W go N acz e ln ik a  P ow iatu  A ugustow skiego, o d ­
byw ać się b ę d ą  g łośne  in  m inus licy tac je , d n ia  2 ( 14) L ip c a  
i 6 ( 18) teg o ż  m iesiąca , n a  rep e ra c ję  A ugustow skiego P ro - 
w ian tsk iego  M a gazynu , o d  sum m y rs. '437 kop. 97*/,, i t a m ­
że w ybudow anie now ej czatow ni, od sum m y rs . 383 k . 64 % . 
P rz e to  w zyw am  osoby in teresow ane , ab y  w pow yższych t e r ­
m inach zg łosić  się  zechc ie li do b iu ra  w ym ienionego, gdzie  
p lan , ansz lag  i w aru n k i en trep ry z y , m ogą p rze jrzeć  codzien ­
nie w g odzinach  b iurow ych. — Z arządzający  A ugustow sko- 
P ro w ia n tsk ą  D y s ta n c ją , P odpu łkow nik  W i t k o w s k i .

(Dz: Pow:).

A’agredy K«. 4.
U p ra sz a  się Osobę, k tó ra  za trzy m u je  u* 

sie b ie  PSA Buldoga, ju ż  n ie  m ło d e - j 
go, k o lo ru  m orągow atego, z znak iem  b ią jy m Ł , 

l  n a  p ie rsiach , a  k tó ry  w idzianym  b y ł p r z e d j f
„ p o s tH  dn iam i, j a k  szed ł za  suką  z te j rassy , P lacem  S a - =  
K s k im  k u  O grodow i, p row adzona zapew ne p rzez  s łu ż ą- 
S c e g o , o w ypuszczen ie  go lub danie  w iadom ości do R e -~  
l i d a k c j i  K u rje ra . (N r 3774).

W  dniu  1 b. m. w ieczór, zg in ą ł Piesek, 
jsfi p ó ł ro k u  m ający,, z P inczerów , m aści sta low ej, 

p odpalany , z o b cię tem i u sz am i i ogonem , ucho  
je d n o  d łuższe. P o siad a cz  onegoż raczy  oddać  

p o d  N r 476 B , p rzy  ulicy N ow o-S en a to rsk ie j, w  dom u B ocka, 
z a  p rzy zw o itą  nagrodą. (N r 3 to).
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U H E S X K  A j V I K  z Meblarui, do najęcia ka­
żdego czasu, składające się z 4ch Pokoi, Przedpoko­
ju i Kuchni, przy ulicy Chmielnej, dom Wej Fioren- 
tini. Wiadomość na miejscu pod Nrem 4tym, na pier- 
wszem piętrze. (86).

Je s t do sprzedania © B I A I B F S ^  
W iedeński w dobrym stanie, z w sze lk ie-^  
mi Rekwizytami do niego należą,cemi,j 

W wraz z K O i M I  z Z a p r z ę g i e m  \\
} K o l a m i  zapasowemi. W iadom ość przy ulicy bto-A 
[Je rsk ie j pod N r 1775, u  W łaściciela Omnibusu, co-J 
^dziennie do godziny 8ej z rana, a w południe od lszej^

D O l T l z  €>ClKOOEi?I, przy ulicy 
Ifssss Wiejskiej, jest do sprzedania, bez posredm- 
O B c t v a  osób trzecich. Bliższa wiadomość przy 
tejże ulicy pod Nrem 1734, mieszkania Nr 1. ( ).

" —  —  j— — ,  |

Y „ K r « d )  K m  5 . - W  dniu stym  b. m.^ 
wybiegł PIES duży czarny, z Obrożą n a j  
szyi z znakiem  na nosie pochodzącym oda 

(girT W iiiT H  starćia. K toby go przyprowadził lub dał wia-a 
Jjjdomość gdzie się znajduje, otrzym a powyższą nagrodę;| 
5w razie Drzeciwnym prawnie poszukiwanym będzie. W ia s 
Sdomość do S tróża Jana , ulica Chmielna N r 1260  lit: c , |

Na lszem piętrze 5 P O K O I z balkonem i Ku­
chnią, z przyczyny wyj azdu każdego czasu do naję­
cia przy ulicy Muranów Nro 2208. (288). oooc> „
0 <5CFSb^U»^M SpT^ryr«liów Blaclaar-O 
Kskicli, przeniesioną została  z ulicy Nowy-ftwiat d g 
5 Igo b. m. i r., na ulicę Mazowiecką, naprzeciw K ościoła0 
©Ewangelickiego N er 1348, polecam się względom Szauo-g 
gwnej Publiczności, iż wszelkich wyrobów B lacharskich g 
B a k  dawniej tak  i teraz dostać m ożna gotowych, o raz@ 
■nrzYimuie się wszelkie obstalunki, reperacje  i krycie d a - j  
chów k tó re  po um iarkowanej cenie obowiązuje się w y->7 
konać.—A . < ■ < * > » 8 ) .  ^ ____

Jedna lub razem cztery, bardzo piękne 
doine H lB O W S ,  są do sprzedania 
przy ul: Zórawiej pod Nr 1618 lit: D. (289).

F A B B I K i  {
4[ kolorowyck w

> ROLET io OKIEN \
i  j  ( - /, I K »  (  H I K<i«. >
i  Przysposobiła znaczny wybór Rolet, które  sprzedaje 
\  po cenach najum iarkowanszych; przy ulicy N ow y-Św iat.
i  Ner 1261 (nowy 23), trzeci dom za ulicą Chmielną,
m An AiPi [ x r  3 8 8 0 ) .

Człowiek miody, kawaler, Technik, znający przytem  
język Niemiecki, m ając chlubne świadectwa tak  z Akademji 
technicznej, jako  też z różnorodnej praktyki, zyczy sobie o - 
bjąć miejsce zaraz u którego z W W  W łaścicieli majątków, 
Fabryk lub Zakładów, w Królestw ie lub Cesarstwie, lub też 
u którego z W W . Inżenjerów  lub Geometrów. Bhzsza wiado­
mość przy ulicy Sto Krzvzkiej N r 1346 lit: E , pod N r 24 
mieszkania: (Mr 84 ).

P i e s k i  (Szczeniaki) rassy Charcików An­
gielskich, bardzo ładne (Levrete, są do sprze­
dania przy ulicy Chłodnej pod N r 933, w ofi­
cynie na prawo, num er m ieszkania 3. (Nr 130).

Potrzebną je s t  Summa, 4,000 Kg., do 
spłacenia wierzyciela z pierwszego num eru hypoteki, 
domu murowanego w W arszawie. W iadomość pod 
N r 1615 róg ul: Kruczej i Żurawiej, stróż Ł ukasz  

wskaże. (Nr i s i ) .
Podpisany Obrońca Sądowy w W arszawie pod N r 1772 

zamieszkały, celem ostatecznego ukończenia interessów  H an­
dlu Bławatnego, dawniej pod firmą Józefa Kwiatko­
wskiego prowadzonego, wzywa uprzejmie wszystkich 
Dłużników tegoż H andlu, ażeby należności od nich przypa­
dające, na  ręce podpisanego Obrońcy i za jego kwitem za­
spokoili, w razie bowiem przeciwnym, krokam i prawnem i 
znagleni zostaną — Walenty Przyj em ski. (240).

Z powodu wyjazdu, je s t  do zbycia FOTEL na, sprę­
żynach, safianem kryty, zupełnie nowy, pod N r _i 81/2 
przy ul: Krzywe-Koło. W iadomość na pierwszem piętrze. 
(Nr 262).

Zgubiono kwotę R § *  18, id%c z R ządu Gubernjal- 
nego ku  Bankowi. Osobą poszkodowaną je s t  podeszła wie­
kiem E m erytka, d la której ta  sum ka, na  cały kw arta ł jedy­
ny zasiłek  pieniężny stanowi. U prasza więc jak  o dobry 
uczynek, łaskawego znalazcę o zwrot na ręce Wgo T a ta r­
kiewicza W łaściciela domu N r 756, przy ulicy E lek toralnej 
(Nr 278). _______________________ __________________

Dziś rano ciepła stopni 13, w południe ciepła stopni 17.
Dziś rano wysokość wody na W iśle stóp l l  c. 6. (Przybywa).

Teatr W ielki. Dziś, K aprys.— M ale ręce. (P rzed­
stawienie A rtystów Francuzkich).__________________

Muzyka Węgierska pod Dyrekcją Franciszka Bos- 
sanyi z Debreczyna, codziennie grywać będzie w Do­
linie Szwajcarskiej; początek o godz: 6ej; w razie nie­
pogody, w salonie. Cena wnijścia od osoby kop: 15, 
dzieci do lat lOciu, bezpłatnie. (139).

font CZEREŚNI po Gr: 40,
w  różnych gatunkach, nadszedł do Al­
tany w Saskim Ogrodzie, oraz do Skła­
du przy ulicy Senatorskiej w domu W. 
Piotrowskiego Nr 496. (Nr 127).

ń  L E U  K I E  POCZTOWE tego­
rocznego połowu, od H. II. Holterm ann, codzień 
nadchodzą do H andlu W in i Korzeni Ant: 
S t ę p k o w s k i e g o ;  k tórych na  sztuki, oraz

1/ i V bary łk i dostać można. (Nr 2457). 
h  1 h  Ddr7 ŚLEDZIE POCZTOWE nadchodzą 

dwa razy w tygodniu , do H andlu W in F .  
Springer, przy ulicy Sto-Krzyzkiej N r 1331, 
wprost ulicy Szkolnej, przedają się % , \  b a ­

ry łk i i na  sztuki, kupującym  w większych p artjach  odstę- 
puje się rabat. (Nr 157).   —.

K u rs  Giełdy W arszaw skiej. -  D a L ipca 
r b -  z a  obligi skarbowe 100  rs. oprócz kuponu 4 /„ , zadają

rs. 87 k o p : - ; i - S « ” u 9k. 7 ^ “ a a i y & ł ó -  
TOego TowTkosyjskiego dróg żelaznych, żądają rs. 119 k. 50; 
za agkcje drogi żelaznej W .-W  za sztukę, żądają  rs. 75 Ł W j

dają rs- 75; za a  w artość  kuponu bieżącego od
1 k o p :8 % , od listów zastawnych

k ° c ^ n v  T a r g o w e  W  a r s / a w a k l e .  — D nia 8 b. ©;
ołacono • Za korzec pszenicy od rs. 5 k . 25 do rs. 5 kop- 

żv ta  od rs. 2 k. 62%  do rs. 2 k. 73% ; owsa od rs. 2 k- 
r ^’ „ k  1 7 V-. — Dnia 7 b. m. za wiadro okowity proW
lo te j płacono od ll 2 k  29%  do rs. 2 kop: 34% , za g a rn i*  
od kop: 75 do kop: 761/;.   --

W  Drukarni Kurjera Warszawskiego. — Za pozwoleniem Cenzury Rządowej.


